
KIRJER WARSZAWSKI.
Niedziela.

Dnia 12 (24) Lipca.— Rok 1853. M  190. Jutro, ŚŚ. Jakóba Ap: i Krzysztofa.

Jutrzejszy dzień Śgo J a k ó b a  Apostoła, obchodzony 
jest między inuemi, odpustem Kościołowi we wsi Św ie
rżach  w Radomskiem  -pbd Kozienicami, wiecznemi cza
sy  przez Ś t ą  S t o l i c ę  t o p o s t o l s k ą ,  za staraniem Xiędza 
Biskupa Burzyńskiego, w r. 1828 nadanym.

W dniu 13 b. m. w Kościele parafjalnym Krasoci
nie, dobrach dziedzicznych W. llippolita Stojowskiego, 
w obec JW . Rzeczywistego Radcy Stanu Niemojewskie- 
go Koniuszego Dworu JEGO CESARSKIEJ MOŚCI, 
Marszałka Szlachty Gubernji Radomskiej, i zebranych 
Obywateli, przy asystencji Duchowieństwa z okolicy, 
obchodzoną bvła przez odprawienie Nabożeństwa, r o 
cznica Urodzin NAJJAŚNIEJSZEJ PANI. Poczera do
pełniony był obrzęd poświęcenia kamienia węgielnego 
pod Wielki Ołtarz, Kościoła już na ukończeniu będące
go. Budującą zaiste jest rzeczą widzieć w obrębie dwu- 
jnilowym wznoszące się dwa Kościoły, które prawie 
są już na ukończeniu. Jest to niezaprzeczonym dowo
dem że duch religijny nietylko u nas nie słabieje, ale 
coraz wyżej się wznosi; oraz że tak długi szereg lat bło
giego pokoju i porządek prawem ustalony, stawia
ją  mieszkańców w możności ponoszenia takich ofiar. 
Niepodobna pominąć aby nie uczcić ofiar jakie miejsco
wy Dziedzic ku wzniesieniu Świątyni PAŃSKIEJ w Kra
socinie poczvnił. Szczególnym Jego staraniom, Dom 
BOŻY winieii swoje wzniesienie się i swoją ozdobę.

N o w i n y  D w o r u .—  Z  Petersburga d . 4 ( 16) Lipca.—  
Z  p o w o d u  skonu J. K. W. Wielkiego Xięcia Sasko- 
W ejmarskiego, Dwór C e s a r s k i , przywdział żałobę na 
doi 30, poczynając od dnia 29 Czerwca (11 Lipca), n o 
szoną podług zwyczajnych podziałów.

Rozkazem CESARSKIM, Jenerał-Adjutant JEGO 
CESARSKIEJ MOŚCI, Jenerał Jazdy Baron Usten- 
Sacken ls zy , mianowany został Dowódzcą Korpusu 
3go  piechoty, w miejsce Jenerała Jazdy Barona Ojfen- 
berga , liczyć się mającego w jeździe.

JEGO CESARSKA MOŚĆ, objawić raczył M o n a r s z e  
zadowolenie, Pułkownikowi Jazdy Wójcickiemu. Do
wódcy Brygady 2ej Kaukazkiego liojowego Wojska 
Kozackiego i Naczelnikowi linji Łabińskiej, za odzna
czenie się, w działaniach przeciw Gorcom.

N. F r y d e r y k  W i l h e l m  IV Król P ru sk i , mianował 
Radcę Kolegialnego de Sophianos, Urzędnika Rance!- 
larii Dyplomatycznej JO. Xięcia N a m i e s t n i k a  Królestwa 
i  Członka Rady Wychowania Publicznego, Kawalerem 
Orderu  Orła Czerwonego kl: IHej.

W końcu  z. m., odbyw ały  się w Petersburgu  exami- 
n a  w G łów nym  Instytucie Pedagogicznym, w o b ec  J W. 
R adcy Tajnego Korowa, T owarzysza  Ministra Oświece
n ia  N a ro d o w e g o ,  i innych  dosto jnych i znakomitych 
Osób. Uczniów 41 ukończyło  Instytut; z tych 2 3  na  
Fakultecie Historyczno-Filologicznym, a 18 na Fizy

czno-Matematycznym. Z Filologów, czterech przezna
czono do Okręgu Naukowego W arszawskiego; zaś 
z studentów Fizyczno-Matematycznego Fakultetu, 9ciu 
usposobionych zostało do nauk przyrodzonych. W li
czbie uczniów zaszczyconych uagrodami, otrzymali m e
dale srebrne: Alexander Kurchanowicz i Bazyli Ko
sowicz, Uczniowie Fakultetu Historyczno-Filologi- 
cznego.

D yrektor Insty tu tu  Szlacheckiego w W arszaw ie.—  
Wielu z Rodziców i Opiekunów, nie czekając ogłosze
nia w gazetach o rozpoczęciu nauk w Instytucie {szla
checkim  w W arszawie, podało do Dyrektora prośby, o 
przyjęcie ich synów lub pupillów na nauki do pomie- 
nionego Instytutu. Poczytuję sobie za obowiązek uprze
dzić interesowanych, że do wielu próśb nie zostały do
łączone kompletne dowody kwalifikacyjne przepisami 
wskazane i niezamieszczono w prośbach wiadomości p o 
trzebnych, co spowodować może opóźnienie w rozpo
znaniu kwalifikacji podanych kandydatów do Instytutu, 
i z te go powodu Rodzice lub Opiekunowie, powinni p o 
spieszyć z dokoropletowaniem powyższych dowodów, 
a mianowicie; codo wiadomości powinno być w proś
bach wymienione, jakiego wieku jest kandydat? gdzie 
poprzednio pobierał nauki, czy w domu lub Instytutach 
prywatnych, czyli też w Szkołach Rządowych'? i w j a 
kiej klassie pragną go mieć umieszczonym. Dowody, 
które do każdej prośby winny być dołączone, są nastę
pujące: a) metryka urodzenia, b) świadectwo szczepio
nej ospy, c) świadectwo o pochodzeniu szlacheckiem, 
d) świadectwo ze szkoły prywatnej lub Rządowej, w któ
rej się znajdował. Urzędniey zamiast dowodów pocho
dzenia, obowiązani są dołączyć do prośby stan służby 
wydany przez Władzę pod k tórą  zostają.— Radca Dwo
ru, Karwowski.

Inspektor insty tu tu  Nauczycieli Elem entarnych , 
podaje do wiadomości osób interesowanych, iż zapis 
uczniów, chcących się sposobić na Nauczycieli Szkół 
Elementarnych, w istniejącym na ten cel Instytucie 
w mieście Radzyminie, Gub: W arszaw skiej, Pcie S ta 
nisław ow skim  położonym, rozpocznie się w dniu 20 
Lipca (1 Sierpnia) r. b., i trwać będzie do d. 29 Lipca 
(10 Sierpnia) t. r. Każdy zatem, chcący być przyjętym 
do tego Instytutu bąć na koszt Rządu, bąć też na koszt 
własny, zgłosić się winien do Radzym ina, przedstawić 
się Inspektorowi Instytutu, i złożyć mu na zasadzie § 
24, N a j w y ż e j  zatwierdzonej Ustawy dla tegoż Instytutu, 
następujące dowody: a) metrykę urodzenia, u d o w o d m a -  

jącą, że ubiegający się o pomieszczenie ^  ,nS.ty. “C,1^ 
nie starszy jest nad lat 20, nie młodszy , T
skończonych; b) świadectwo Lekarza prze* 4S
karski właściwej Gubernji z „ L m , .

S T * .  Powiato-
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wycjt frwiafcctwo Wł-wfeir smolnej
lftb tej, p o d  fctórą » a  aetaffcu, s ta rą ją e y  s ię  P pomie
szczen ie  w  In s ty tu c ie , z o s taw a ł, że p ro w a d z e n ia  s ię  je s t  
d o b re g o .

JW . Radca Tajny, Senator Morawski. Dyrektor Głó
wny Prezy dujący w R .R ,  P. i S., wczoraj z rana udał 
się statkiem parowym, na dni kilka do -Dzierzanowa, 
w Płockiem.

J W. Jenerał-Lejtnant Szepielew, powrócił z Nowo- 
georgiewska.

Jutro, jako w drugą rocznicę śmierci ś. p. Barbary 
z Szulców Piętka, odbędzie się Nabożeństwo w Kościele 
XX. Reformatów, ogodz: 9 rano.

Jutro, odbędzie się żałobne Nabożeństwo za duszę ś. 
p. Jana Skwarcow, w Katedrze Stej TRÓJCY, o godz: 
lOtej z rana; a następnie na smętarzu Greckim, przy 
grobie familijnym; na które Wdowa, Krewnych, i Przy
jaciół zaprasza.

Osoba prenumeru jąca ciągle Kurjera W arszaw skie
go, nadesłała Redakcji K urjera  rs. 3, z których rs. 2, 
na billard dla obłąkanych w Szpitalu Śgo Jana B ożego, 
a rs.  1, dla sierot pod opieką Warsz: Tow: Dobroczyn
ności zostających.—  Od J. K. rs. 1, dla Marjanny Pstrą- 
gow skiej,zamieszkałej przy ulicy Sto-JerskiejN P1774, 
która dnia 14go b. m. powiła trojaczki, a obecnie jest 
ciężko chorą.—  Od osoby słabej rs. 1, i o d T .  rs. 1, na 
światło przed statuą MATKI BÓZKIEJ, przed Kościo
łe m  X X. Reformatów.

Już niejednokrotnie pisaliśmy o towarzystwach za
granicznych, zawiązanych w celu ochronienia zwierząt 
od męczarń. Obecnie spotykamy po różnych dzienni
kach zagranicznych sprawozdania tychże towarzystw, 
z których okazuje się, że zawiązanie ich nie tylko wy
w arło  wpływ swój, na polepszenie bytu zwierząt do
mowych, a szczególniej też koni, ale nadto wpłynęło 
także i na moralność ludu, czego dowodem, iż liczba pro- 
cessów zwłaszcza w początku ustanowienia towarzystw, 
wytaczana męczącym zwierzęta, tak dalece zmniejszoną 
została, iż ma się dzisiaj jak jeden  do stu. Fak t ten 
niesłychanie ważny, a który może nie jeden z oboję
tnością pominął, godzien jest zastanowienia; widocznie 
bowiem zdolny jest przekonać że stowarzyszenia podo
bne, są najlepszą rękojmią obudzenia ludzkości, a tem 
samem i podniesienia człowieka do sfery, w której bio
rąc górę nad swemi namiętnościami, uiewiedząc nawet, 
uszlachetnia swe serce i przeradza się na istotę m oral
ną. Niema bowiem wątpliwości że zwierzęta tak do
brze cierpią fizycznie jak ludzie; brak tylko głosu nie- 
dozwala im wyrazić boleści, jaką są przejęte, a jednak 
ileż to razy, dostrzegano łzy w oku konia, lub innego 
zwierzęcia, gdy zaślepienie ludzkie pastwiło się nad nie
mi. Zrozumiała to dobrze klassa filantropów, i dla tego 
też towarzystwa wspomnione, nie przestają się wszędzie 
rozszerzać, a błogie owoce jakie po latach kilku wyda
ją ,  są najpiękniejszą chlubą dla każdego, kto do ich za
wiązku pierwszy rękę poda.

W Numerze wczorajszym Kurjera, zamieściliśmy ca
ły szereg wsi w okolicach Królestwa, które nawiedzo
ne zostały w tych czasach burzą połączoną z gradem.

Te aeme jak widać burze przeszły przez Galicję, a do 
ktorycfc oprópz grad*, dołączyły się i fnne  nieszczęścia,
jako to : oberwanie się chmury i wylew wody, co w czę
ści obwodu Sanockiego w ciągu dni lOciu, niemałych 
strat stało się przyczyną. I  t a k : 30  z. m., grad wytłukł 
wszystko w polach w Jurawiach, Czertezy, Niebocku, 
Strać hocinie, Turzym , Faljawce i Krzemiennem, tak 
dalece, że nawet trudno było rozpoznać, na którem 
miejscu znajdowało się zboże. W Rymanowie zaś 2go 
b. na., oberwała się chmura, a powstała z tąd powódź 
zniszczyła zupełnie okoliczne wioski, porywając ze so
bą, domy, bydło, owce, a nawet i kilkoro ludzi, z któ
rych dwoje utonęło. Żadne pióro riie jest zdolne opi
sać ani tej burzy, ani grzmotów, błyskawic, ulewy, oraz 
płaczu i narzekań ludzi. D. 10 b. m., trzecie takież nie
szczęście dotknęło, Markowce, Pobiedne, Pisarowce, 
Dudyńce, Jędruszkowce, Pie/ń, Kostarowce, Prusiek, 
i Nowosielce, bo wszędzie towarzyszyło burzy, grado
bicie.

Xięgarnia Gustawa-Leona Glucksberga, przy ulicy 
Miodowej pod filarami, otrzymała xiążki duchowne 
w języku łacińskim .

Zapowiedziane przez nas losowanie koni Hr: Andrze
ja Zamoyskiego, ze stada Klemensowskiego, odbyło się 
wczoraj o godz: 6ej wieczorem w Frascati, w obec li
cznie zebrauych osób płci obiej, i samego Hrabiego 
Andrzeja, a pod kierunkiem Administratora Loterji W. 
Salwjana Jakubowskiego. Gdy wszakże wielu z posia
daczy akcji, a szanownych Czytelników naszych, nie 
mogło z powodu oddalenia, uczestniczyć przy losowa
niu: przeto podajemy dla ich wiadomości wypadek te
goż losowania. 1 tak: wielki los. czyli pierwsza w y
grana, to jest ogier Young Camel, lat 10, po ogierze Ca- 
melu, a brat słynnego z wyścigów w A ng/ji Touchto- 
na, padł na Nr 63, będący własnośaią P. H. Sokoło
wskiego. Druga wygrana czyli Alice, klacz kasztano
w ata  lat .5, padła na Nr 92, i stała się własnością P. 
Bouchalet, zamieszkałego w W arszawie. Trzecią na- 
koriiec, czyli ogiera 2-letniego Prince ofW ales, wy
g ra ł  Hr: Leon Łubieński, na Nr 54.

Artystka W arszawska, Panna Leśniewska, k tórą  
dzienniki Peszteńskie, nazywają słowikiem  polskim, 
przyjęła miejsce w Teatrze w Peszcie  za 8 ,000 złr. (oko
ło 5 ,000 rs.) rocznie, i z trzech miesięcznym urlopem. 
(Wiadomość tę podaje Czas, gaz: Krak:).

Nakładem Składu nót muzycznych Ign: Klukowskie- 
go, wyszły nowe Kontredanse z motywów ulubionej 
opery Don Buce falo, ułożone na pjanoforte przez F. M. 
Małgockiego, grywane u wód mineralnych, są do n a
bycia we wszystkich Składach muzycznych i  w litogra- 
fji J. Mullera; cena kop. 30.

B ard zo  mała już liczba exemplarzy treściwie napisa
nej, i chlubnie między inuemi w P ielgrzym ie  z miesiąca 
Lutego 1845 r. ocenionej rozprawy o Wielkości S tw o
rzenia, jest do sprzedania w xięgarni Gustawa Senne- 
walda, p o  k. 60 exemplarz.

Nurkowie angielscy, ojciec i syn R idgen, udają się 
do Kijowa; może za powrotem przez Warszawę, zrobią 
próbę na Wiśle z zanurzającym aparatem swoim.
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Jakób S zym anow ski, Komornik przy Trybunale Cy
wilnym w W arszaw ie . przeniósł Kancelarję z Nru 1772  
pod Ner 1765 przy ulicy Sto-Jerskiej, obok fabryki 
Br: E vans, na lsze piętro.

Na ostatnich targach W arszaw sk ich  i P ragsk ich , 
płacono: ży ła  czetwert rs. 6 kop. 51/*; p szen icy  rs. 8 
k .3972. rs. 5 k .  461/2; owsa r s .4  k.31: sian a
furę jedno-konną od rs. 2 k. 25 do rs. 4 k. 20; sian a  
furę parokonną od rs. 4 k. 50 do rs. 8 k. 50; słom y  
furę zwyczajną od rs. 1 k. 80 do rs. 2 k. 40: k a r to f i  
czetwert rs. 2 kop. -88;. okow ity  wiadro rs. 3 kop. 3; 
szum ów ki wiadro rs. 1 kop. 80.

Wczoraj w Teatrze W ielkim, przywołani zostali, po 
Operze N apój m iłosny. Pani Marcora, Pan Zucchini 
3-kroć, Pan Ciaffei 2-kroć, i Pan B utti.

W Pensji wyższej Żeńskiej w m. Z g ie rzu , przez ni
żej podpisaną utrzymywanej, odbył się w dniu 25 z. m. 
examin, w obec Władzy Szkolnej, oraz Rodziców i Opie
kunów uczącej się młodzieży. Niektóre uczennice za 
pilność i celujący postęp w naukach i talentach, otrzy
mały nagrody w xiążkach i listach pochwalnych. Przy- 
tem mam zaszczyt uwiadomić Rodziców i Opiekunów, 
iż zanis uczennic na rok szkolny 1853/4, rozpocznie się 
w  d n i u  1  Sierpnia r . b . -  Klara C lerfeyt.

W obec ożywienia handlu zbożowego w A n glji, tar
s i B ollenderskie, H am burgskie , i wszystkie portowe 
s t o s u n k o w o  się podniosły. We Francji zbiory zawsze 
niepewne, ale że umysły uspokoiły się, więc ceny nie
ruchome stanęły. W Gdańsku  w ciągu upłynionego ty- 
godnia sprzedano p szen icy  ł. 2,166, i ży ta  14 ł. —  
G dańsk, 21 Lipca 1853.—  Makowski, K endzior et C.

»NGJA ___ Królowa zapadła na odrę; słabość ta nie
przedstawia żadnego niebezpieczeństwa. Dwoje dzieci 
Królowej także na odrę  choruje. —  Londyńska  milicja 
już ukończyła swe ćwiczenia, w końcu których danym 
był wielki obiad. —  Gdy Królowa odpływała d oS pit- 
head, wszystkie okręta tam zebrane, salutowały; na 
kilka zatem mil słychać było huk tychże dział. —  
Bil P. Gladstone o podatku od spadków, został przyję- 
ty stanowczo.—  Xiążę N ew castle  ma zostać Guberna
torem Jeueralnym łn d ji, w miejsce Hrabiego Dalhou- 
s ie .—  W A n g lji zawiązało się T ow arzystw o paraso- 
tów . Ma ono na celu wypożyczanie/zaraaońho przecho
dniom w czasie deszczu. Pożyczający paraso l, daje 
zastawu szyling, i płaci pen s  jeden od godziny (2 /ą 
top:). Towarzystwo posiada już 25,000 parasolów, i 
będzie miało kilka magazynów w mieście. (Neue Pr: 
Ztg.—  Morn: Advert:.—  Jour: d. Deb:).

AusTRJA.—  Marynarka Cesarska ma być w tym ro
ku powiększoną znowu o pewną liczbę okrętów; pro- 
jekła już Cesarzowi podano.—  Przy Gimnazjach mają 
urządzić katedry prawa. —  Państwa W łoskie  połączo
ne związkiem celnym z A u strją , oświadczyły już swą 
gotowość przystąpienia do traktatu handlowego z P ru 
sami. —  Xięztw° Nemours bawią w W iedniu, ale Hr: 
Chambord wcale ich nie odwiedzał.—  Cesarz znowu 
ułaskaw ił jednego z wychodźców Lom bardzkich, któ
rego majątek był zasekwestrowany. (Schles: Ztg).

F r a n c j a .  P a ryż  17go  L ip c a .—  Królowa M arja- 
K rystyn a , bawi w P a ry żu  incognito; Ciało dyplomaty
czne zatem nie składało jej hołdu; kilku tylko Naczel
ników misji uwiadomiono półurzędownie, że mogą przy
być do Malmaison. Cesarz odwiedził już K rólow ę/fry- 
styn ę  w tym pałacu, który w dziejach jego rodziny tak 
ważną grał rolę. Królowa K rystyn a  w czasie odwie
dzin w St. Cloud, była nader uprzejmą dla Cesarzowej, 
w niczem nie dając jej poznać ważnej zmiany w stosun
kach wzajemnych, jaka zaszła od czasu oddania ręki 
Panny de Montijo, Cesarzowi Napoleonowi. Powóz 
dworski przywiózł Królowę do S t. Cloud, Cesarstwo 
wyszli na jej spotkanie; Cesarz wprowadził M arję-Kry- 
styn ę  do pałacu, a Cesarzowa podała rękę Xcin R ian- 
Zares. —  Na giełdzie coraz większy ruch się objawia; 
wkrótce jak się spodziewają, wrócą znowu czasy wiej- 
kich w interesach spekulacji.— Dzienniki wychodzące 
w południowej F rancji, jednomyślnie zapowiadają po
dróż Cesarstwa w te strony. —  W d. 23 b. m., nastąpi 
zamkuięcie wystawy sztuk pięknych, którą w przeciągu 
2ch miesięcy blizko, 2 miljony ciekawych zwiedziło. 
Przysięgli zajmują się teraz wyznaczeniem nagród; roz- 
dadzą47 medali; z tych jeden największy wartości 4 ,000  
fr. oprócz orderów le g ji  honorowej, i zakupów rządo
wych.—  Na dzień 15 Sierpnia, przygotowują w P a ryżu  
wielki bankiet Napoleonowski na 2 ,500 osób; danym 
on będzie w ogrodzie zim owym .—  Raporta o żniwach 
coraz brzmią pomyślniej. —  Sekw ana  wezbrała; od 
kilku dni zimno mocne czuć się daje.—  W Lyonie ska
zano niejakiego Vincent, na 3 lat więzienia, za oszu
stwo, i nieprawne noszenie orderu le g ji honorowej. 
(Ind. Belge).

P a ry ż  19go Lipca, (d. t.). — Dzienniki donoszą q 
śmierci sławnego fizyka i astronoma, Dyrektora obser
watorium P aryzk iego , Franciszka Ar ago.—  Dwór Ce
sarski w dn iu 29m , uda się do Pyreneów .—  Na g ie ł
dzie krążą wieści, jak najbardziej pokojem tchnące. —  
(St: Anz.)

H i s z p a n j a .  —  Królowa rozkazała zbierać z całej 
H iszpan ji Zakonników H ieronim itanów, by ci zamie
szkali w' Eskurialu; dawno już postanowiono to zrobić, 
bo gmach ów wspaniały bez mieszkańców coraz bar
dziej upadał. Od zniesienia Klasztorów w r. 1835, dla 
E skuria lu  nic nie zrobiono; tera* koszta naprawy wy- 
anszlagowano na 6 miljonów realów.— Dziennik No- 
red a d es  skazano na 5 .000 realów kary i 6  miesięcy 
więzienia, za obrazę Ministra spraw wewnętrznych. —  
Królowa własnym kosztem postanowiła sprawić rucho
mości wszelkie potrzebne Zakonnikom, którzy w Es/nt- 
ria lu  zamieszkają. —  Z powodu zamierzonej przez 
rząd P ru sk i wyprawy na kabylów , M arokańskich  gór 
B yf, dla ukarania ich za rozboje morskie, d z ie n n ik i  
hiszpańskie  uskarżają się na niedbałość H iszpanów , 
których twierdza Me lilia  na ciągłe napady tyeb d 
lów jest wystawioną. P ru sy  podobno weszły w bŁ. a T 
z rządem H iszpańskim , co do wspólnego wystąpienia 
przeciw tym rozbójnikom. -  W yszedł^kre .Ministra 
skarbu porządkujący dług bieżący. d ł* ystJ _
nosi 300 miljonów realów; zamieniają g 8 J



6-procentowy w  bonach skarbowych. Tę samą opera
cję finansową chciał zrobić Pan Bravo-Murillo. (Neue 
Preus: Ztg).

P k u s y .—  W  tynu roku sejmy prowincjalne nie będą 
zwołane. —  Obrady pełnomocników związku celnego 
w Berlinie nie ustają; treść ich wszakże nie jest wiado
mą; ważnych zmian na teraz nie spodziewają s ię .—  
Królestwo Ichmość Bawarscy  udali się do Hamburga. 
—  Król Wirtembergski spodziewanym jest w Berli
n ie .—  U  P P . Wagner, Jubilerów Dworu w Berlinie, 
ukończoną została tarcza srebrna, wagi 17tu funtów, 
nader misternej roboty, którą korpus Oficerów Gwar- 
dji Pruskich, ofiarował swemu sędziwemu Dowódcy, 
Jenerałowi v. P rittw itz , w d. 5 Marca r. b., jako w dniu 
obchodu 50-letniego jubileuszu służby. Tarczę tę po
krywają napisy, fakta służby jego przypominające, mię
dzy inuemi, pobyt w Kaliszu, dnia 12 Września ro
ku 1835. (Schles: Ztg.—  Neue Preus: Ztg).

W ł o c h y . —  W .  Xiążę Toskański, złagodził wyrok 
wydany na b. Dyktatora Guerrazi i trzech jego spólni- 
ków, na dożywotnie w ygnanie.—  W Neapolu dekre
tem Królewskim zakazano wywozu zboża.—  W  R zy
mie b. Pułkownik Calandrelli, został ułaskawiony; u- 
wolniono go też od wszystkich zarzutów kryminalnych 
zwyczajnych, jako niewinnego. —  W  Rzymie gorąca 
niezmierne dokuczają; pomiędzy psami bardzo wście
klizna grasuje; w Campagna wielu śmieciarzy padło 
od przepalenia głowy. (Neue Pr: Ztg).

R o z m a it o ś c i. —  Dyrektorowie niektórych teatrów 
Paryzkich, postanowili na wzór angielskich, dawać 
w czasie lata pół przedstawienia, to jest zamiast dwóch 
wielkich sztuk, jednę. Reprezentacje tego rodzaju za
czynają się o 9tej wieczór, a bilety sprzedają się po pół 
ceny. —  Na całej kuli ziemskiej liczemy do siedmset 
miljonów mieszkańców, z których corocznie umiera 18 • 
miljonów. Te 18 miljonów wydają 38 ,712,800 pudów 
zarodu żywotnego, który po ulotnieniu wydaje znowu 
dziewięć miljonów funtów kubicznych gazu, wciąga
nego z atmosfery'przez rośliny, i nadającego im życie. 
—  W tych dniach bogaty jakiś cudzoziemiec, pożyczył 
z Lombardu Paryzkiego, na zastaw brylantów, klejno
tów i koronek, 500,000 fr. Taxatorowie przez trzy dni 
taxowali fanty tego zastawu. —  Lichwiarz Apolinary 
Meyer w Strasburgu, skazany został na 2 ,000 fr: kary 
za lichwę. 'Pożyczał na 10%; oprócz tego, wymagał od 
dłużników różne prezenty. Rzeźnik, który u niego po
życzył pieniędzy na ten uciążliwy procent, zeznał, że 
m usiał oprócz tego dawać lichwiarzowi co Niedziela 
funt mięsa na rosół, a w Poniedziałek porcją nóżek cie
lęcych.—  »Proszę Pani! dla czego to Kurjer w swoich 
fraszkach  czasem pisze na kobiety?” »Olo dla tego”, 
odrzekła sąsiadka, »że Kurjer jest rodzaju męzkiego.”

s z a r a d a .
D ru g a  trzec ia , nie w szystka , i dam w  zakład  szyję,
Że je j trze c ia  i druga , w  stro ju  nie użyje; 
i  niech d rzy  suberetka każda w  modnym świecie,
Jeśli ją  przez om yłkę kiedy pierw sze trzecie.

(Zeszła Szarada Lam us).

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Brodecki P io tr Rad: Hono: zP e te rsb u rg a  nr 625; Bontemps Konst: 

P ułko: z Gulczewa nr 1265; Chała,iski Jene:-M ajor z Nowogeorg:; 
O hv ,  r  ,h * r  koS"1loram y z W enecji nr 634; D ąbrow ski Kazi: 
I i, nr 1‘t iS  ro,lziensk|ej nr » '0 ;  Jełow icka Emilja Oby. z Brześcia 
L it. ni 1348; Kowal,ński Jen:-M ajor z Radomia; Koch Teofil Dok-
g S J b Z t ? ' V  c  !eS7' kow scy  Sewe: ‘ Rudolf Ob: z ’Brzezin nr 
W ' R I .^n* ' ^ acz: Pocz: z Radomia nr 467; Skibiński
W .nc: Radca Dwór,, z Brześcia Lit: nr 613.

y jec  a i. ojasinska Pran: W dow a po Urzęd: do Salcbruu; 
Baron V itm gbofb. Pułko: do Grodna; X . Grodzki Ant: Pleban do P u ł
tuska Lunom ,rsk. Euge: X z? do Gub: Mohylewskiej; M ałachowski

"• « •  w * * *
d o n i e s i e n i  V.

Potrzebny je s t O R « A l * I S T A  na wieś, posiadający dobrze 
muzykę. Zgłosi się do Hotelu Saskiego pod N r 1.

W iadomość dla K apitalistów , z Kantoru Przemystowo-Koinmis- 
sowego, K. O rłow ski i Spółka, przy ulicy Długiej, w  Hotelu P o l
skim.—  A by odpowiedzieć godnie powołaniu, oraz zaufaniu po
wszechności, którym  Kantor może się niezaprzeczenie poszczycić, 
przeto widzi się w obowiązku upraszać Szau: K apitalistów , aby bez 
żadnego w tem  względzie w acbauiasię, raczyli składać sw e dekla
rac je  w powyższym  K antorze, tyczące się wypożyczenia summ na 
hipoteki Dóbr i Domów, gdzie znajdą najw iększe bezpieczeństwo 
sw ych K apitałów  i to w pierwszych pozycjach po To w: Kred: Ziems:: 
obok tego zaręcza najsumienniejsze postępowanie bez żadnego w y 
nagrodzenia ze strony  K apitalistów .—  W ykazy  hipoteczne są za
wsze gotow e do przejrzenia najświeższej daty. Jak  niemniej najrozli- 
czniejsze Dobra ziemskie od 6,000 do 1 ,000,000 rs ., są powierzone 
do sprzedania; opisy szczegółowe można przejrzeć. P rzyjm uje tak 
że wszelkiego rodzaju ioteresa tyczące się przem ysłu, handlu k ra 
jow ego, jak  również i w Cesarstw ie i innych krajach Europy. U ła
tw ia  wszelkie kommissa, korrespondencje, interesu adm inistracyj- 
uo-sądowe , dopilnowanie onycb jako i legitym acji Szlachectw a i t  
p.; w szystko je s t prowadzone w  należytym  porządku z zadow ole
niem każdego Interesenta.

W  skutek ogłoszenia Karola Wodzińskiego w  Gazecie Rządowej 
N r  131, znaglony byłem  odpowiedzieć tymże samym pismem N r 
134. Gdy tenże znowu w  K urjerze W arszaw skim  Nro 173 czy
ni toż samo ogłoszenie zupełnie urojone i niew łaściw e, z powodu 
źe moja żona M arja z Hr: Tyszkiew iczów  Łem picka, w spół-w la- 
ścicielka dóbr Balw ierzyszki, w cale nie zmieniała i zmieniać nie 
m yślała adm inistracji tychże dóbr w  osobie P . Józefa W iszniew 
skiego O byw atela będącej, tylko odw ołała pełnomocnictwo do za
rządu  onychże dane b ra tu  tegoż Karola W odzińskiego, używ ając 
w  tym  p raw a każdemu słnżącem u w zaw iadyw aniu sw ej w łasno
ści, żadnej reklam acji niepodpadającemo; przeto znowu zmuszony 
jestem , ogłosić niniejszem, iż żadnego nadzoru zwierzcl,niczego 
nad adm inistracją P. Józefa W iszniewskiego ani moja żona an'i 
ja ,  nieupoważniwszy, i do sądowej odpowiedzialności pociągnie
m y każdego, k toby sobie w aży ł takow e p rzy w łaszczać .—  I. 
Łem picki.

Dobra POTYCZ z przyległośeiami w  Okrę: C zersk im  Gub: W a r 
szawskiej położone, nad W isłą  , przy dawnem  Lubelskiem  szosse,
oddalone od W arsz: w iorst 40, sprzedane zostaną przez publ: licy 
tac ję  w  drodze działów dnia to /2 7  Lipca r. b. o godz: 5 po p o i l

w ,  I n  a ytW: W y f a w , e ' D o b r a  te ® ają rozległości o- 
koło 2 ,460 d.esiatyn z tego lasu przeszło 338 diesiatyn, w spania
ły  pałac, z wielkim kosztem urządzone ogrody i cieplarnie. Licy 
tacjazacznie s,ę od summy rsr. 67 ,665  k. 20. Vadium rsr . 1,500 
W arunki przejrzeć można w  Kancel: W ydz: 111. miejscowego T ryb 
i u P atronow  harasm skiego przy ulicy Długiej pod N r 590, iA nd- 
Brzezińskiego przy  ulicy S to-Jerskiej pod N r 1775 zamieszkałych.

Dzis rano ciepła stopni 15. W czoraj w połuduie stopni 79.
Dziś rano wysokość w ody na IV iśle  stop 7 cali 11.
TEA TR ROZMAITOŚCI. Ju tro , P ie rw sze  d n i p 0 Hubie. 

Doktór Robin. Fortepjan Berty.

W  D rukarni K urjera W arsz:.—  W olno drukow ać. W arszaw a dnia 12 (24) Linca 1853 r —  r.enzor. V .S nh i e s , . e , n A ~


